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Ceny prenum eraty  i
We Lwowie baz iorą- 

cneoia Oo donn . . ml aa. zi. kwart
z dostawą do doain . atlas. zi.2 '40 , kwart 7"—

Na prowincji z przs- 
ayłką pocztową . . . miss. et.2 40 , kwart

Zagranicą .mieś. zł. 5 '—, kwart 15*—

Numer telefonu 
REDAKCJI 

I ADMINISTRACJI 
2 2 1 -1 7 .  

Kooto PKO Lwbw 
H i 5 0 4 .0 4 4 .

1 ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI i 
k W 6 w , U L  ZIM M O W IC Z A  11 I. p .

Listy aaletty frankować. — Reklamacje 
otwarte wolna od opłaty. 

Rękopisów nadesłanych nie zwraca się.

C E N A
NUMERU

10 a .

Ceny ogłeaieA i
Za 1 wlani mfllwttr. (**/» cm. astr.) w 
er . ae, w naSeałsatm I w atkralo|ack

zwykłych aątaa 
j r .  aa, a kraaica, rapaW 

taar, Sałat goapoSarcsy, paakl w ttkicM er . la, pea nastaw- 
kltm na piarwasa] ztraaia al. r —. Tabalaryczna a ■  era. Ci*, 
tai. Za jtdao iłow a  w drobnych etłotiaalach ar. IŁ, kapee 
I apnadat aława ar. ta, matrymonialne, Iroreipund.neja 
prywatne aława gi. M, dla peaaakulątycfc prncy #r. A 
Z aaatnataniam mielec W pec. Zasranlcane o  M prc. drotaŁ

Dar Narodowy 3 Maja
W  myśl wieloletniej tradycji społc* 

czeństwo polskie składa hojnie w każ* 
dym roku ofiary na Dar Narodowy 
3*go Maja

Wszak ten dar, to jedna z podstaw 
bytu i rozwoju tak popularnej dziś w 
całym kraju instytucji T. S. L. — po* 
wstałej jeszcze w r. 1891. Celem tego 
towarzystwa w chwili jego założenia 
była walka o wolność Polski. Szukano 
tej wolności w sercach szerokich mas 
ludowych, zdobywano ją, uświadamia* 
jąc masy chłopskie na wschodnich kre* 
sach Małopolski i pozyskując dla idei 
Polski nieuświadomione masv robot* 
nicze na zachodzie Małopolski i na 
Śląsku Cieszyńskim.

Na różnych drogach pracute dzisiaj 
T. S. L. nad podnoszeniem kultury wsi. 
Czyni to zakładając czytelnie, tworząc 
biblioteki, zakładając świetlice, prowa* 
dząc kursy, pogadanki, przedstawienia, 
opiekując się dzieckiem z pomocą 
przedszkoli, półkolonii i własnych 
szkół. Praca ta zdobywa co raz szersze 
uznanie i osiąga coraz lepsze wyniki. 
Buduje T. S. L. na kresach trwale 
twierdze w każdym polskim sercu.

1. S. L. jest organizacją żywotną. D o 
wodów na to dostarczają nie tylko 
konkretne rezultaty, ale także i, przede 
wszystkim sam proces rozwojowy To* 
warzystwa, poddany krytycznej obser 
wacji na przestrzeni szeregu lat. Pro* 
ces ten dowodzi, że osiągnięcia T. S. 
L. nie są rzeczą przypadkową i prze* 
mijającą, lecz wynikają ze zdrowej 
struktury i z dużej dynamiki organiza* 
cji Jeśli od szeregu lat Towarzystwo 
wykazuje stały postęp, to dowodzi to, 
że spełnia ono ważne funkcje społecz* 
ne bo tylko wanżość tych funkcyj spo 
łecznych może być źródłem żywotno* 
ści i rozwoju Towarzystwa. Oceniając 
zaś z tego punktu widzenia działał* 
ność T. S. L. należy stwierdzić obiek* 
tywnie, że idzie ono ku rozkwitowi, 
przewyższającemu o wiele nawet lata 
1910—1914, kiedy Towarzystwo stało 
u szczytu swojej przedwojennej pracy.

W  tej chwili posiada T- S. L. ponad 
500 kół, ponad 1700 czytelń czyli łącz* 
nie przeszło 22C0 placówek kulturalno* 
oświatowych. Bardzo poważną rolę w 
poczynaniach T. S. L. odgrywa rozbu* 
dowanie sieci bibliotek oświatowych, 
obejmującej dziś z górą 70 powiato* 
wych central bibliotecznych, ponad 
400 bibliotek stałych oraz więcej niż 
2500 bibliotek ruchomych.

Zwracają na siebie uwagę wyniki 
radiofonizacji świetlic. 450 zradiofom* 
zowanych świetlic wykazuje ostatnie 
sprawozdanie. W  okresie miesięcy let* 
nich minionego roku uruchomiono na 
terenie Małopolski Wschodniej i Łem* 
kowszczyzny ponad tysiąc półkolonij 
letnich, w których znalazło pomieszczę 
nie około 60.000 dzieci.

Duży rozwój wykazują również nie* 
dzielne uniwersytety ludowe. Pęd do 
oświaty, do organizowania życia na 
wsi ma swój bardzo silny wyraz w bu 
dowaniu domów ludowych. T. S. L. w 
1919 r. miało ich 20, — dziś ma ich 
przeszło 650.

Społeczeństwo polskie darzyło za* 
wsze szczególną życzliwością j uzna* 
niem zbiórkę Daru Narodowego 3*go 
Maja, rozumiejąc głęboko, że kultura i 
oświata jest fundamentem potęgi każ* 
dego narodu. A  przecież równocześnie 
z rozwojem pracy T- S. L. wzrastają 
potrzeby finansowe zarówno, jeżeli 
chodzi o utwierdzenie polskości w wo*

Codzienne konfiskaty pisma polskiego
w Czechosłowacji.

Mor. Ostrawa. 30. 4. (PA 1.) Ostatni 
numer „Dziennika Polskiego1' został 
przez władze czeskie w 5 miejscach 
skonfiskowany. Konfiskacie uległ rów* 
nież artykuł na temat wyborów gmin* 
nych w Czechosłowacji, w którym 
„Dziennik Polski" wyraża oburzenie z 
powodu nie rozpisania wyborów na 
Śląsku cieszyńskim.

Prawie codzienne konfiskaty wycho*

dzącego w czeskim Cieszynie „Dzienni 
ka Polskiego" wywołują wśród ludno* 
ści polskiej w Czechosłowacji coraz 
większe oburzenie.

Poseł polski do parlamentu praskie* 
go dr. W olf zamierza w najbliższym 
czasie zwrócić się do rządu czechosło* 
wackiego z kategoryczną interwencją 
w tej sprawie.

W ybory w  Słowacji pod hasłem
zjednoczenia narodowego.

Bratisława, 30. 4. (PA T) W  związku 
z wyborami gminnymi, które zostały 
rozpisane w trzech terminach na dzień 
22 i 29 maja oraz 12 czerwca, na terenie 
Słowacji rozpoczęła się już ostra kam* 
pania wyborcza.

Stronnictwo ks. Hlinki idzie do wy* 
borów pod hasłem zjednoczenia wszy* 
stkich Słowaków pod sztandarem au= 
tonomistycznym i realizacji postulatu:
Słowacja dla Słowaków!

Polsko-francuska umowa turystyczna.
Paryż. 30. 4. (PAT.) W  piątek dnia , 

29 b. m.‘ podpisana została we francu* 
skim ministerstwie spraw zagranicz* 
nych polsko*francuska umowa turysty 
czna. Podpisania umowy dokonał ze 
strony polskiej ambasador Lukasie* 
wicz, a ze strony francuskiej — dyrek* 
tor departamentu politycznego M. S. Z. 
Massigly.

Rokowania w sprawie umowy pro* 
wadzone były: ze strony polskiej przez

zastępcę dyrektora departamentu eko* 
nomicznego M. S. Z. p. Lubaczewskie 
go i radcę handlowego ambasady poi* 
skiej w Paryżu p. Stebelskiego, ze 
strony francuskiej — przez dyrektora 
departamentu p. de St. Hardouin. 
Umowa turystyczna włączona zostaje 
w całość układu gospodarczego poi* 
sko*francuskiego i zawarta została na 
jeden rok a wchodzi w życie z dniem 
1 czerwca.

Współpraca anglo-francuska w  obronie
ideałów życia międzynarodowego.

Londyn, 30. 4. (PA T) Rozmowy bry 
tyjsko*francuskie zakończone zostały 
około godz. 5*tej popoł. i o treści roz* 
mów wydany został następujący współ 
ny komunikat:

„W  czasie swego pobytu w Londy* 
nie pp. Daladier i Bonnet odbyli sze* 
reg rozmów z premierem, z ministrem 
spraw zagranicznych i innymi ministra 
mi brytyjskimi i w toku tych rozmów, 
ożywionych duchem wzajemnego za* 
ufania, istniejącego w stosunkach mię* 
dzy obu krajami, omówili główne za* 
gadnienia, dotyczące utrzymania po* 
koju w chwili obecnej.

Ministrowie francuski i brytyjski do 
konali przeglądu rezultatów niedaw* 
nych rozmów między lordem Perthem 
a ministrem spraw zagranicznych 
Włoch, ujętych w opublikowanym po* 
rozumieniu. Ministrowie francuscy za*

jewództwach południowo*wschodnich, 
jak i szerzenie oświaty na wsi polskiej, 
tak bardzo wyniszczonej materialnie.

Tysiące bibliotek .setki domów ludo 
wych, setki półkolonij letnich z dzie* 
siątkami tysięcy dziatwy polskiej, ty* 
siące odczytów i pogadanek, kursów 
oświatowych, przedstawień teatralnych
i wiele innych poczynań kulturalnych, 
opiera swój byt o Dar Narodowy 3*go 
Maja.

O tym pamięta w dniu 3*go maja 
S p o łeczeń stw o  p o lsk ie . Bul.

| W  pierwszym terminie w dniu 22=go 
maja odbędą się wybory w 40 gminach 
słowackich, m. in. w Bratisławie, w 
Ruzomberku, Piszczanach, Zwoleniu, | 
Trnawie i Nitrze.

Prasa słowacka przypisuje obecnym 
wyborom wielkie znaczenie i wyraża 
przekonanie, że przyniosą one pełne ‘ 
zwycięstwo słowackiej idei narodowej.

aprobowali to porozumienie iako przy 
czynek na rzecz odprężenia europej* 
skiego. Ministrowie angielscy ze swej 
strony wyrazili nadzieję, iż rozmowy, 
które rząd francuski rozpoczął z rzą* 
dem włoskim doprowadzą do równie 
zadowalających rezultatów. Ministro* 
wie francuscy i angielscy byli tego zda 
nia, że odprężenie na Morzu Sródziem* 
nym, które będzie wynikiem tych roz* 
mów, przyczyni się do wprowadzenia 
w życie rezolucji z 4 listopada 1937 r. 
w sprawie wycofania cudzoziemców, 
biorących udział w wojnie domowej w 
Hiszpanii, oraz ułatwi zawarcie porożu 
mienia w sprawie wycofania materiału 
wojennego. Ministrowie francuscy i 
angielscy zwrócili jak największą uwa* 
g? na sytuację w Europie środkowej i 
doszli do ogólnego porozumienia co do 
akcji, która mogłaby pożytecznie zo* 
stać przedsięwziętą celem pokojowego 
i sprawiedliwego rozwiązania zagad* 
nień, jakie na tych obszarach powstają.

Ministrowie francuscy i angielscy 
rozważyli również szereg spraw, do* 
tyczących sytuacji na Dalekim 
W schodzie i skorzystali z obecnej 
okazji, abv przedyskutować pewne 
zagadnienia, które figurują na po* 
rządku dziennym nadchodzącej se­
sji Rady Ligi N arodów . O bydw a 
rządy postanowiły kontynuować o 
tyle, o  ile okazać się to może ko* 
niecznym kontakty między ich szta* 
bami generalnymi ustanowione w

POSIEDZENIE R A D Y  MINI* 
STRÓW.

Warszawa. 30. 4. (PAT.) Dnia 29 b. 
m. w godzinach południowych odbyło 
się pod przewodnictwem premiera gen. 
Sławoja*Składkowskiego posiedzenie 
Rady ministrów.

Rada ministrów przyjęła dwa proje* 
kty ustaw ratyfikacyjnych umów mię* 
dzynarodowych, następnie uchwaliła 
kilka rozporządzeń. Rozporządzenie w 
sprawie wynagrodzenia akordowego 
personelu pomiarowego urzędów woje 
wódzkich, oraz rozporządzenie o  przej 
ściowym unormowaniu postępowania 
w zakresie ubezpieczeń społecznych i 
opieki społecznej w związku ze zmianą 
granic wojewódzkich.

AK AD EM IA JAPOŃSKA W  W AR* 
SZA  WIE.

Warszawa. 30. 4. (P A T  ) Z  okazji 
święta narodowego Japonii odbyła się 
w sali Instytutu głuchoniemych pł. 
Trzech Krzyży, akademia, zorganizo* 
wana przez Polski Związek zbliżenia 
międzynarodowego „Liga" i Związek 
Polskiej Młodzieży z Dalekiego W scho 
du.

W ieczór polsko*japoński zaszczycił 
swą obecnością ambasador cesarstwa 
japońskiego Sakoh*Shuichi z małżon* 
ką. Poza tym obecni byli przedstawi* 
ciele ambasady japońskiej, prezes To* 
warzystwa polsko*japońskiego, senator 
Targowski, b. marsz. Szymański, kura* 
tor P. A. Z. M. „Liga" dyr. Kimpei, 
radca M. S. Z. Tryling, przedstawiciele 
społeczeństwa i licznie zgromadzona 
młodzież
K O M U N IK A T BIU RA SENATU 

I SEJMU.
Warszawa, 30 4. (PAT.) Biura Se* 

natu i Sejmu komunikują, że karty 
wstępu dla pp. senatorów i posłów na 
uroczyste nabożeństwo, które odbę* 
dzie się w  dniu święta 3 go Maja o  go­
dzinie 10 w katedrze św. Jana są do 
odebrania w godzinach urzędowych w 
biurze Senatu — dla pp. senatorów, w 
biurze Sejmu — dla pp. posłów.

Na defiladę wojskową, która odbę* 
dzie się o godzinie U  w alei Niepod­
ległości, członkowie Izb ustawodaw* 
czych mają wstęp za okazaniem legi* 
tymacji.

APEL O D ZIEŁA O MATEJCE.
Kraków. 30. 4. (PAT.) W  związku z 

obchodzoną w roku bież. 100*ną roczni 
cą urodzin Jana Matejki, dr. M. Szu* 
kiewicz, kustosz „Domu Matejki" w 
Krakowie zwraca się z prośba do wszy 
stkich autorów i wydawców o nadsyła 
nie pod adresem kustosza „Dom Ma* 
tejki" Kraków, ul. Floriańska — 
wszystkich dzieł, utworów, broszur i 
artykułów, jakie się w druku ukazują 
w roku jubileuszowym Matejki.

myśl porozumienia londyńskiego z 
19 marca 1926 r.

W  toku rozmów bardzo szczerych i 
bardzo wyczerpujących, jakie miały 
miejsce, uznano ponownie, że W . Bry* 
tania i Francja złączone są ze sobą bez 
pośrednią wspólnotą interesów. Mini* 
strowie francuscy i brytyjscy zgodzili 
się co do tego, że w obecnych warun* 
kach jest rzeczą najbardziej doniosłą, 
aby obydwa rządy kontynuowały i ro* 
zwijały swą politykę konsultacji i 
współpracy dla obrony nie tylko 
swych wspólnych interesów, lecz także 
tych ideałów życia narodowego i mię* 
dzynarodowego, które jednoczą oby* 
dwa kraje".
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Wiadomości bieżące.
Sobota30

KWIETNIA

Katarzyny 
Jutro: Filipa 

W schód słońca 4 09 
Zachód .  18*59

Wieś przeciwna agitacji Stron. Ludowego.

TEATR WIELKI
Sobota godz. 19.30 „Zawsze wiemy" pre* 

miera.
Niedziela godz. 15.30 „Rose Marie". — 

G odz. 19.30 ..Ziwsze wierny"
Poniedziałek godz. 19.30 „Rose Marie".

TEATR ROZMAITOSGL
Sobota teatr nieczynny
Niedziela godz. 15.30 Występ Wyrwicza. 

G odz. 19.30 Występ Wyrwicza.
Poniedziałek godz. 20 ■ Występ Leona 

Wyrwicza.

KINOTEATRY.
APO LLO : , .Z e m s ta  Tarzana".
B A Ł TY K : „Burgtheater".
C A SIN O : „Pani Walewska".
CH IM ER A: „K obiety nad przepaścią".
El 'R O P A : iW rzos".
KOPERNIK: „Pensjonarka".
M ARYSIEŃ K A- ..Zielone pola" i M olly 

Eicon.
M ETRO : „Pan z milionami" oraz „G rze­

sznik mkmowoli".
M O Z A : „Dla kobiety" i „Flip i Flap".
PAŁA CE: „Pepe le M oko".
P A X : -Hrabina W ładinow".
RAJ: „Znachor".
R IA LTO ; .M anewry huzarskie".
R O X Y : „Premiera"
STYLO W Y  ,Zawiń łam" i rewia.
ŚW IT: „Siódm e niebo".
T O N : „Ostatnia n cc skazańca" oraz ,Dzi* 

k. Zachód".
U C IE C H A : „Potępieniec" i rewia.

— Teatr Wielki dziś wieczorem wy; 
stąpi z prapremierą nowej polskiej sztuki 
poety i ulubionego pisarza Lwowa, niedaw» 
nego laureata nagrody literackiej Henryka 
Zbierzchowskiego pt. „Zawsze w iem y", w 
której autor związany tylu węzłami ze 
swym rodzinnym miastem Lwowem, w 
barwnym kalejdoskopie scenicznym wskrze­
si wizje najpiękniejszych momentów boha» 
ttrskiej historii kresowego grodu na prze, 
strzrni 6 wieków od czasów Władysława 
Jagiełły aż po bohaterski zryw Orląt. Krze; 
piące polskie serca lwowian, tak bardzo 
rozmiłowanych w świetnej historii rodzin; 
nego miasta, radosne widowisko zostało 
opracowane w wspólnej reżyserii Henryka 
Szleryńskiego, Jerzego Szyndlera i Janusza 
W am eckiego, m monumentalnych ramach 
dekoracji utrzymanej w stylu epok M cCzy- 
slawa Różańskiego, z nastrojową ilustracią 
symfoniczną i chóralną Jakóba Munda, w 
licznej obsadzie aktorskiej, złożonej z ca; 
lego męskiego zespołu teatrów oraz osób 
doangażowanych z udziałem szeregu staty* 
stów i chóru. Realizacja sceniczna została 
opracowana po linii zwartej inscenizacji i 
wartkiego tempa akcji, iżby widowisko zło, 
żon ; z 8 obrazów  oddzielny-h nie trwało 
dłużej ponad dwie i pół godziny. Dzisiej* 
sza prapremiera sztuki „Zawsze wiejmy" 
połączona będzie z jubileuszem 40»lecia 
pracy literackiej cenionego autora. U ro; 
czy-stość jubileuszowa odbędzie się na sce* 
nie Teatru W’ielkiego po ukończeniu 4 O; 
brązu. Z ipow iedż prapremiery obudziła 
żywe zainteresowanie w lwowskim społe; 
czeństwie, które przez tłumną frekwencję 
da wyraz swej dumie z bohaterskiej prze­
szłości Lwowa i swemu sentymentowi dla 
pięknych kart historii kresowego grodu.

— Teatr Rozmaitości w diniu dzisiejszym 
nieczynny. Jutro na scenie rozpocznie się 
krótka, bo zaledwie dwudniowa gość'na 
jedynego w swoim rodzaju w Polsce h n; 
nego artysty, wielkiego ulubieńca publicz* 
ności, Leona Wyrwicza, w swoim kapitał 
nym repertuarze nowych i starych m ono; 
logów , będących kopalnią niewyczerpane,, 
go brawurowego humoru. Znakomity arty; 
sta Leon W yrwicz wystąpi w dniu jutrzej; 
szyna w niedzielę dwukrotnie popołudniu i 
wieczorem, oraz w poniedizałek wieczorem. 
Na występy Wyrwicza w ażne• abonamenty 
płatne przy kasie; 30 proc. zniżka oraz 
zniżki urzędnicze.

— Niedzielne popołudniowe przedsta, 
wienia w ypełnią- w Teatrze Wielkim cza­
rująca operetka Frimla „Rose Mrrie" (cał; 
kowi-cie wkupiona na cele społeczne) — 
w Teatrze Rozmaitości pierwszy występ 
znakomitego artysty ; monologisty Leona 
Wyrwicza w swoim kapitalnym repertU; 
arze słvnnvch m onologów

— „Lekkomyślna siostra" — jedna z 
najlepszych komedii znakomitego pisarza 
Włodzimierza Ptrzyńskiego, przyjęta przez 
publiczność z najżywszym zainteresowa* 
nie, wraca na rept rtuar Teatru Rozmaitości 
we wtorek wieczorem.

— „Janek" opera Władysława 2deń» 
skieg" uśw etni uroczysty obch ód  rocz; 
nicy 3*go Maja w Teatrze Wielkim. Operę 
przygotował i reżyseruje znakomity artysta 
Adam  Didur. Ponadto na wieczorze tym 
usłyszymy doskonalą pieśniarkę M. -Bła; 
żyńską ora- chór „Echa.Macierzy" z dyr. 
Kołaczkowskim na czele. Świetna ta im­
preza budzi powszechne zainteresowanie, 
gotuje ona słuchaczom pierwszorzędne wra; 
żema artystyczne. D ochód przeznaczony 
na cele TSL.

kom unikaty .
— Z  muzyki. Zapowiedziany na 5;go 

maja koncetr znakomitego skrzypka Szy*
mona Goldberga obudził żywe zaintereso;

Warszawa, 30. 4. (P A D  W e wsiach 
szczególnie na terenie województw po= 
łudniowych zjawili się agitatorzy pro= 
pagujący nieopatrzne i krzywdzące lud 
ność wiejską wezwanie Stronnictwa 
Ludowego wstrzymania na parę Jui 
dowozu ziemiopłodów do miast. Data 
strajku wprawdzie nie została wyzna; 
czona, niemniej przygotowania już się 
rozpoczęły.

Akcji tej przeciwstawia się znaczna 
większość wlościaństwa, nie widząc ra; 
Cji zrezygnowania z dostarczania żyw; 
ności na rargi.

Również w miastach akcja strajkowa 
spotyka się z zdecydowanym potępię; 
niem wszystkich zdrowe myślących 
kół społeczeństwa, które przeciwsta= 
wiają się anarchizowaniu wsi przez 
elementy dążące świadomie czy nie; 
świadomie do podważania spoistości 
wewnętrznej państwa. Strajk chłopski 
uderza w miasta, a w miastach w pierw 
szym rzędzie w najbiedniejsze warstwy

społeczeństwa, które najdotkliwiej od* 
czuwają brak dowozu żywności, oraz 
związaną z tym zwyżkę cen artykułów 
spożywszych.

Strajk chłopski, mający na celu 
wstrzymanie wszelkiego kontaktu go; 
spodarczego między wsia i miastem na 
okres kilku dni przynosi szkodę lud; 
ności rolniczej. Dlatego też ludność ta 
reaguje sama przeciw demagogicznej 
agitacji Strunnictwa Ludowego, dając 
dobitny wyraz swemu stanowisku, po; 
tępiając strajk na licznie organizowa* 
nych wiecach i zebraniach.

Energiczną akcję przeuwstzajkową 
rozwinęły również liczne organizacje i 
stowarzyszenia społeczne ze związka* 
mi byłych wojskowych na czele, potę; 
piając próby siania zamętu i anarchi; 
zowania życia, oraz oświadczając gor 
towość przeciwstawienia sie próbom 
wszelkimi środkami, jakie okazałyby 
się konieczne.

Z TFATRU  ROZM AITOŚCI.

Lekkomyślna siostra.
KOM EDIA W L. PLRZYNSKIEGO W  REŻYSERII K. BOROW SKIEGO.

Zastosowana powtórnie dekoracja 
Różańskiego przypomniała insceniza; 
cję „Zabusi". Nie wiadomo, czy to zbli 
żenie sztuk Perzyńskiego i Zapolskiej 
było celowe, to fakt wszakże, że było 
widoczne. Zestawienie obu insceniza; 
cyj wypada na korzyść Szletyńskiego. 
Robota reż. Borowskiego w  „Lekko; 
myślnej siostrze" — zwłaszcza po suk < 
aes"e 4.U mety" — wydaje się słabsza 
Dużo w  niej sytuacyj" medokreślonych, 
akt ostatni wogóle wpada w .akieś nie; 
oczekiwane pospieszne tempo. Akt 
trzeci mimo napięcia akcji dłużył się ja 
koś niepotrzebnie. W  układzie kreacyj 
aktorskich odczuwało się jakby brak 
realizatorskiego planu. Były nieskoor; 
dynowane. Aktorzy trzymali widowi; 
sko poszczególnymi swymi kreacjami, 
nie ich zestrojem. Stąd wszakże wyni; 
kło załamanie się roli Chanieckiej w ‘ 
ostatnim akcie (przejaskrawienie farso; 
we), stąd jednostajna schematyczność 
roli Górskiej, stąd niewłaściwy ton ko; 
mediowy, zbyt lekki i w tym — zbyt 
sztuczny Mierzejewskiego. Konsekwen 
tnie „wytrzymali" swe role Leliwa i Bo ! 
rowski. Barwińska w roli tytułowej . 
zdawała się jakby przytłumiona; zda; ] 
wało się, że przepuszcza szereg mornen | 
lów wyrazowych (akt 4;ty). Kreacja ■ 
W ojteckiego stanowiła właściwie szkic 
roli; interesujący, wiele obiecujący, 1 
ale szkic tylko. i

Co więc wpłynęło na takie wewnę; ; 
trzne „rozklejenie" spektaklu? Wyda* i 
je się, że brak koncepcji ideowej w in j 

.Lekkomyślna siew j

mieszczańskiej anno 1938. Dystans 
strojów i lampy naftowej nie jest tu 
przeszkodą Trzeba się było wszakże 
zdecydować na wyraz naczelny wido* 
wiska. Decyzję tę zawierała insceniza; 
cja Szletyńskiego.

Premiera „Lekkomyślnej siostry" 
zbiegła się z wieściami o nowym prze; 
sileniu teatralnym we 1 wowie. Pod 
wrażeniem tej wieści czulszymi oczy; 
ma patrzyło się na scenę, na aktorów. 
Niezależnie od warunków zewnętrz; 
nych teatr W ameckiego pracował rze* 
teinie i z pasją twórczą. Zespół był 
młody, ale tylko młodzież aktorska 
pracuje dziś w Polsce cicho, bez roz; 
głosu a z wynikami. Nie gwiazdory i 
soliści jeżdżący po występach. Aktor 
w teatrze nie może być dłużej kłęb; 
kiem przedi-aźliwicma i dużego wyo­
brażenia o sobie. N ow y teatr jest 
teatrem aktora, ale aktora pracującego 
z reżyserem rzeczowo, po robotnicze; 
mu. Taką pracę widziało się niejedno; 
krotnie w pracy obecnego zespołu 
lwowskiego. Inna jest tylko kwestia: 
ery warto dawać twórczy teatr dla pu; 
bliczności, która tłumnie zapełnia tył; 
ko — występ Eugeniusza Bodo w ko; 
szmamie głupiej ramocie. Ale to gwiaz 
dor! M y wiemy swoje: gwiazdor — to 
nie aktor.

Powiedział ktoś — tam podczas 
dyskusji teatralnej z okazji przesilenia, 
że publiczność lwowska me chce sztuk 
dobrych, ale dobrych aktorów. A więc 
aktorszczyzna a nie — teatr prawdzi; 
wy. Bo teatr — to prawda słowa, tek;terpretacji tekstu.

stra" nie jest utworem finezyjnym La; (
pidamosc jej wszakze jest prosta, u; , ^  . widzówę_  to radoJć z
czciwa i demaskująco prawdomówna. 
Są w niej elementy wiecznotrwałości j

powtarzanego. Słyszeć tekst piękny

silne i zdecydowane. Utwó* ten dziś raz * raz j eszcze*
jeszcze może rąbać prawdę moralności B. W . Lewicki.

wanie w szerokich sferach publiczności. — 
Goldberg, to artysta wysokiej klasy O 
sztuce jego pisze m. i. Kurier Warszaw­
ski": „Słucha się gry jego z rzetelną sa;
tysfakcją. Spotykamy się tu z życiem, o ; 
wianym poezją, słyszymy doskonałe ujęcie 
każdej frazy, szczere i piękne. Technika 
znakomicie wyrobiona, tun bardzo dźwięcz* 
ny, temperament i wysoka kultura muzy; 
czna". Recital Goldberga będzie niewąt­
pliwie wielką atrakcją dla muzykalnej pu; 
bliczności Lwowa.

— Wystawa fotografiki polskiej zostaje 
otwarta 1 maja w salach Miejslk. Mu-eum 
Przemysłowego, Hetmańska 20. Z  trudlem 
mieści się 40C ekspenatów z całej Polski w 
obszernvch salach Muzeum. Specjalna k o ; 
misja dokonała wyboru najlepszych prac, 
których wysoki poziom artystyczny spra; 
wia, że Wystawa obeer.;. będzie uajpoważ* 
niejsizą wystawą fotogiaficzną z dotychczas 
urządzanych. Lwowskie Towarzystwo Foto­
graficzne zaprasza -ały artystyczny Lwów 
na otwarcie, które odbędzie się o godz. 12 
w południe.

KRONIKA MIEJSKA.
W ybicie szyb. Dzisiejszej nocy w restau* 

racji Marcelego Staircka przy ul. Czarnie­
ckiego wybito 4 szyby wartości 100 zł. Jako 
podejrzanych przytrzymano 4 osobników.

Zaginięci) 2 chłopców . Wczoraj donic; 
siono policji, iż w godzinach rannych z d o ; 
mu rodzicielskiego wydalili się 17;letni Jan 
Łodziak, uczeń oraz brat jego 13*letn A 
dam (Głowińskiego 12) i do późnych go; 
dzin do domu nie wrócił.

Program radiowy.
Niedziela, 1 maja.

lw ów . G odz. 8: Audycja poranna. 9:
Nabożeństwo z Warszawy. 11.30: Trans, z 
otwarcia Międzynar. Targów Poznańskich.
11.57: Sygnał czasu. 12.03: Poranek sym fo­
niczny. 13: Przegląd muzyczny. 13.10: Re; 
cytacja prozy. 13.30: Muzyka obiadowa.
14.45. Audycja dla wsi. 15.45: Audycja dla 
dzieci. 16.05: Recital skrzypcowy. 16.45: 
Opowieść mówiona. 17: „Podwieczorek
przy mikrofonie". 19: Słuchowisko. 19.40: 
„Z  naszej świetlicy". 20: Koncert rozryw? 
ko wy. 23.40: Przegląd polityczny. 20.50: 
Dziennik wieczorny. 21: W iad. sport 21.15: 
,Ta*joj“ wesoła audycja. 22: Audycja mu.- 
zyczna, 22.30: Kwartet PR. 22.50: Dziennik 
wieczorny. 23: Plvtv

Poniedziałek, 2 maja.
Lwów. Godiz. 6.15: Audycja poranna.

11.15: Audycja dla szkół. 11.57: Sygnał
czasu. 12.03: Audycja południowa. 13.45: 
Muzyka. 14.35: Pogadanka. 14 45: Płyty. 
15: \udycja dlla dzieci. 15.20 Wiad. bież. 
15 30: Wiad. gosp. 15.45: ,,Z pieśnią po
kraju '. 16.15: Audycja słowno-muzyczna. 
16.50: Pogadanka. 17.15: Recital śpiewaczy. 
17.50: Pogadanka sportowa. 18.10: Poga< 
danka. 18.20: Recital w iolonczelowy. 18.35: 
Szkic litcradki. 19: Audycja żołnierska.
19.30: „Dyskutujmy". 19.50: Pogadanka.
20: Koncert rozrywkowy. 20.45: Dziennik 
wieczorny. 21: Koncert wieczorny. 21.50: 
N owości litetackie. 22.10: Wieczornica ta; 
neczna

—  r r ~  j r a r r * -------------
W  D N IU  UROCZYSTOŚCI 3 MAJA

Na murach miasta rozlepiono c»> 
dezwę następującej treści: O b y w a ­
tele! Dzień 3*go M aja jako rocznica 
uchwalenia Konstytucji z 1791 r. 
jest dniem Święta Państwowego. 
Dzień ten, jak Polska długa i sze; 
roka będzie obchodzony uroczyście 
jako święto N arodu i Państwa, rocz 
nica odrodzenia duchowego i morał* 
nego Rzeczypospolitej. Program u* 
roczystości w naszym mieście, któ; 
ry będzl: podany do publicznej wia­
dom ości esobnym i afiszami, przewi* 
duje równitż uroczyste złożenie, w  
dwudziestolecie złączenia naszego 
miasta z Rzecząpospolitą, ufundowa 
negc przez miasto Lw ów  oraz związ 
ki i stowarzyszenia, dziękczynnego 
votum w kościele Matki Boskiej O ; 
strobramskiej na Łyczakowie, na po 
dziękowanie Najśw. Pannie Marii 
za trwałą przynależność miasta Lwo> 
wa do Polski.

Zwracam się z gorącym apelem do 
patriotycznego Społeczeństwa Lwo> 
wa, aby dla zamanifestowania swych 
uczuć, wzięło gremi ilny udział w  u* 
roczystości ach urządzanych przez 
Komitet obchodu Święta Państwo­
wego, zwłaszcza zaś w uroczystym 
złożeniu votum.

Dla podniesienia świątecznego na 
stroju i nadania miastu uroczystego 
wyglądu, wzywam wszystkich O b y ; 
wateli do przystrojenia swoich do* 
m ów położonych na terenie miasta 
Lwowa, a szczególnie dom ów poło* 
żonych przy pl. Bernardyńskim, M a 
riackim, Halickim oraz w okolicy  
kościoła Matki Boskiei Ostrobram* 
skiej na Łyczakowie, flagami o  bar* 
wach państwowych i miejskich, 
transparentami i emblematami już 
w przeddzień uroczystości, t. j. 
w  dniu 2 -go maja br.

Prezydent miasta:
D r Stanisław Ostrowski w. r.

Z A K A Z  SPRZEDAŻY ALK O H O LU .
Starosta Grodżki Lwowski działając* 

na podstawie art. 4 p. f. ustawy, z dn. 
21. III, 1931 o  ograniczeniach w sprze* 
dąży, podawaniu i spożyciu napojów 
alkoholowych (Dz. U, R. nr. 51/31 poz. 
423) i Rozp. Ministra Spraw Wewri. z 
dnia 14. VI. 1933 (Dz. U. R. Nr. 45/33) 
wydał następujące zakazy i ograniczę* 
nia w sprawie sprzedaży i podawania 
napojów alkoholowych:

W czasie od 30 b. m. godz. 20 do 1. 
maja b. r. godz. 24, zakaz sprzedawa­
nia i podawania w lokalach i miej* 
scach publicznych tak w naczyniach o- 
twartych, jak i zamkniętych, napojów 
alkoholowych, zawierających ponad 
4.5 procent alkoholu.

W czasie od 5 maja do 22 czerwca 
b. r. zakaz sprzedawania i podawania 
napojów alkoholowych wszystkim po* 
borowym, którzy w danym dniu mają 
stanąć lub stanęli przed Komisją Po« 
borową, albo znjadują się w  towarzy* 
stwie tych osób.

W  czasie od 5 maja do 22 czerwca 
b. r. w godzinach odbywającego się 
poboru wojskowego zakaz podawania 
alkoholu w lokalach i miejscach pu­
blicznych położonych w promieniu 200 
metrów od miejsca urzędowania Komt 
sji Poborowej.

Winni przekroczenia tego zakazu u* 
legną karom przewidzianym w artyk. 
1C ustawy, a w razie powtórnego prze 
kroczenia, koncesja na sprzedaż napo­
jów alkoholowych zostanie cofnięta.

K O N K U RS N A  STYPENDIUM .
Z  i  rząd Okręgu T N SW  ogłasza konkurs 

na jednorazowe stypendium z Funduszu im. 
A . Mickiewicza. O stypendium mogą ubie* 
gać się w dowy i sieroty p o  nauczycielach 
szkół średnich i wyższych, którzy byli człon 
kami TN SW . lub bytego Stow. Nauczyciel; 
st-wa Polskiego w b. zaborze rosyjskim. D o 
podania, uzasadniającego konieczność ubie* 
gania się o stypendium należy dołączyć: 
dow ód, że śp. mąż względnie ojciec stn  a- 
iących się o stypendium należał d o  TN SW . 
lub b  Stow. Nauczycielstwa Pol., potwier; 
dzony przez Zarząd obecnego miejscowego 
Koła TN SW . i polecenie miejscowego Ko* 
ła, stwierdzające niezamożność pet mitów - i 
yysokość pobieranej pensji wdowie,. Poda­
nia należy nadsyłać do 31 maia br. pod 
adresem: Zarząd Okręgowy Towarzystwa
Nauczycieli Szikół Średnich i W yższych we 
Lwowie, ul. Łyczakowska 5, I. p.
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W Y JA ZD  M IN . R O M A N A  DO  [ 
P O ZN A N IA .

arszawa. 30. 4. (PAT.) Dnia 30 bm. 
j>. minister przemysłu i handlu Antoni 
Roman udaje się do Poznania na uro* 
czystość otwarcia Targów poznańskich.

W  Poznaniu dokona m. in. p. Mini* 
ster inspekcji kursów dla bezrobot* 
nych przy szkole rzemieślniczej.

Z  Poznania wyjedzie p. minister 
Roman wraz z towarzyszącymi mu o* 
sobami do Gdyni, gdzie weźmie udział 
w zjerdzie inżynierów portowych i la* 
chowców morskich państw bałtyckich 
i skandynawskich, a następnie w uro* 
czystości poświęcenia i otwarcia portu 
rybackiego Władysławowo w Wielkiej 
Wsi dnia 4 maja b. r.

Przed Świętem 3-ct Maja!
Sybiracy! We wtorek, dira 3 maja br. o 

godzinie 8 rano zbiórka wszystkich człon* 
ków w lokalu Związku, ul. Krzywa 7.

•  *  *

Obrońcy Lwowa! Zarząd Związku Obroń 
ców Lwowa z listopada 1018 r. wzywa 
wszystjoch członków do gremialnego udz a* 
lu w uroczystości złożenia votum w koś* 
ciele Matki Boskiej Ostrobramskiej na Ły­
czakowie w dniu 3 maja br. Zbiórka człon? 
ków  o godz. 8.15 u zbiegu ulic Łyc-.akow* 
sklej : św Piotra. Stawiennictwo wszystkich 
członków obowiązkowe.

*  •  *

Zarząd grodzki Grupa dzielnicowa Zwią* 
zku Rezerwistów wzywa wszystkich człon* 
ków  wraz z zarządami na zbiórkę dnia 3-go 
iraja br godz. 7.30. Miejsce zbiórki dzit? 
dżeniec koszarowy przy ul. Kurkowej 12. 
Członkowie poszczególnych Kół zbiorą się 
w swych lokalach już o godiz. 7»mej skąd 
rwart' m oddziałem udadzą się na miejsce 
wspólnej zbiórki.

•  *  *

Kiermasz ludowy. W  dniu 3 maja na pla* 
cu Tergów Wschodnich o godz. 13*te.j od ­
bywać się będzie wielki kiermasz ludowy. 
Poza wieloma atrakcjami, zasługuje na 
szczególną uwagę koncert pełnej orkiestry.

Postrzelenie niemieckiego korespondenta
w Presburgu.

Berlin. 30. 4. (P A T .) Niemieckie 
Biuro Informacyjne donosi z Pragi: 

Korespondent sudecko*n: endeckiego 
pisma „Die Zeit“  w Preszburgu Karol 
Potzy odniósł postrzałowa ranę w cza* 
sie bójki, która wywiązała się między 
nim a czeskimi tajnymi policjantami

Potzy twierdzi, że policjanci napadli 
go bez żadnej przyczyny w chwili, gdy 
rozlepiał propagandowe afisze, dozwo* 
lone przez dyrekcję policji. W  sprawie 
tego incydentu interweniował w dy= 
rekcji policji w Presburgu poseł kar* 
packosniemieckiej partii inż. Karmasin.

W alka pow ietrzna nad Hankou.

( N )
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Kronika kulturalna.
Nawrót do cyrylicy w Rosji sowiec* 

kiej. Akcja wprowadzenia cyrylicy za* 
miast alfabetu łacińskiego w  Z. S. R. 
R. prowadzona jest w dalszym ciągu. 
Przypom iiec należy, że latynizacja ję­
zyków mniejszości narodowej w pań* 
stwie sowieckim została zainicjowana 
i zrealizowana przez rewolucję paż* 
dziem kową. Reformę tę Lenin nazwał 
„rewolucją na wschodzie*1. W  r. 1929 
objęła ona wszystkie narodowości W 
Z. S. R. R. na Kaukazie i w Azji środ 
kowej, a obecnie sowiecki organ par* 
tyjny alfaoet łaciński przedstawia jako 
pomysł „wrogów ludu“ .

II n k cj, 30. 4. (PAT.) Dziś nad mia­
stem obserwowano niezwykle emocjo* 
nującą walkę powietrzną. Z  jednej 
strony walczyły siły japońskie w skła* 
dzie 21 samolotów myśliwskich i 18 
bombowców ,z drugiej zaś 36 chińskich 
myśliwców. Walka trwała całą go­
dzinę.

W edług wiadomości ze źródeł chiń* 
skich, strącono 13 samolotów japoń* 
skich, Chińczycy zaś stracili 5 samolo* 
tów a 3 musiały lądować skutkiem u* 
szkodzenia.

Tokio, 30. 4. (P A T ) Agencja Domei 
donosi z Seishin (Korea), że japoński 
statek strażniczy flotylli rybackiej „Te* 
kukaze=Maru“  został ostrzelany z ka*

rabinów maszynowych przez dwa so* 
wieckie samoloty wojskowe. Napad 
nastąpił w chwili, gdy „Tekukaze*Ma* 
ru“  znajdował się na pełnym morzu, 
tui u granicy japońskich wód teryto* 
rialnych.

W  koreańskich kolach politycznych 
wiadomość o zaatakowaniu statku ja* 
pońskiego wywołała żywe poruszenie. 
W  kolach tych podkreślają, iż jest to 
drugi już napad w ciągu kilku dni, 
gdyż w dniu 24 kwietnia samoloty so* 
wieckie zrzuciły 2 bomby na japoński 
statek strażniczy „Hakuyo*Maru“  u 
północnych wybrzeży Korei. Szczęśli* 
wynt zbiegiem okoliczności bomby nie 
wyrządziły żadnej szkody.

Próbna defilada w  R zym ie .
Rzym, 30. 4. (PAT) Na Via Dei 

Trionfi odbyła się wczoraj próbna defi 
lada oddziałów wojskowych, które 
wezmą udział w defiladzie przed kan* 
clerzem Hitlerem. W  defiladzie, którą 
przyjmował Mussolini, występujący 
poraź pierwszy w mundusze I*go mar* 
szałka imperium, wzięło udział 30.000 
żołnierzy, 2.500 koni, 600 czołgów, 320 I

ciągników, 400 samochodów pancer* 
nych, 200 moździerzy i 400 armat. De* 
filada trwała 4 godziny.

Berlin, 30. 4. (P A T ) Rząd Rzeszy 
wprowadził dla członków korpusu dy* 
plomatycznego mundury. Niemieccy 
dyplomaci ukażą się po raz pierwszy 
w tych mundurach podczas odwiedzin 
kanclerza Hitlera w Rzymie.

Inauguracyjne posiedzenie polsko-litewskiej
konferencji kolejowej.

Warszawa. 30. 4. (PAT.) W  dniu 
wczorajszym o godz. 12 odbyło się 
w gmachu Ministerstwa Komunikacji 
inauguracyjne posiedzenie konferencji 
kolejowej polsko*litewskiej przy u* 
dziale obu delegacji oraz przedstawi* 
cieli Ministerstwa Spraw Zagranicz* 
nych.

Obrady otworzył wiceminister ko* 
munikacji p. Bobkowski, wygłaszając 
następujące przemówienie:

Panie Ministrze, Panowie!
Jest dla mnie miłym obowiązkiem 

powitać w imieniu Rządu Rzeczypo* 
spolitej delegatów litewskich, przyby* 
łych do Warszawy na obrady w spra* 
wach komunikacji.

Celem tej konferencji jest więc prze* 
prowadzenie narad w sprawie komu* 
nikacji i doprowadzenie do podpisania 
układów w tej dziedzinie, która ma 
duże znaczenie dla rozwoju stosunków 
pomiędzy obu państwami nie tylko 
jako środek bezpośredniej łączności 
między nimi, lecz również w wymianie 
towarowej i tranzytowej. Praca ta bo*

wiem może okazać się także znakomi* 
tym uzupełnieniem narad o komunika* 
cji rzecznej, które toczyć się b ę d ą  rów* 
nocześnie w Kownie, gdy sie zważy, 
że kolej, prowadząca z południa do 
Kowna, może skombinować się bar* 
dzo sprawnie z komunikacja wodną 
do Kłajpedy.

Życząc konferencji powodzenia w 
jej pracach, wyrażam przede wszyst* 
kim moje eorące życzenia, b y  prace 
były  ożywione duchem porozumie* 
nia i aby doprowadziły do dalszego 
rozwoju dobrosąsiedzkich stosun* 
ków  między naszymi dwoma kraja* 
mi.

Poseł litewski w W arszawie, mi­
nister Skiiba odpowiedział w  nastę* 
pująrych słowach:

„Panie Ministrze, Panowie!
W  imieniu delegacji litewskiej 

mam zaszczyt podziękować Panu, 
Panie Mmistrze, za miłe słowa po* 
witania, które był Pan łaskaw wy* 
głosić w  imieniu Ministerstwa Ko* 
munikacji. Dziękuje również za przy

, Pani włosy , 
mogą mieć również 
ładniejszą barwę I

* : Czy ńrak odcienia, który 
j  byt by dla Pani najod- 
<T powiedniejszy? Obojętne 
j jest —  czy woli Pani na- 
j; turalny matowy odcień, 

czy też modną lśniącą 
barwę —  za pomocą

KLEINOL
®  HeS

jest bardzo tatwo spełnić każde Pani życze­
nie, gdyż Kleinol Henna Shampoo j e d n o ­
c z e ś n i e  tonuje, barwi I upiększa w iosy o 
barwach od najjaśn iejsze j blond do najgłęb­
szej czerni.
Proszę o przystanie bezpłatnych prospektów.
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jacielskie przyjęcie, okazane moim 
rodaken oraz za życzenia miłego po 
bytu w Polsce, które Pan im wyra* 
ził.

\JF tej samej chwili, kiedy zgroma­
dziliśmy się przy tym stolę obrad, 
rozpoczęte zostały w  Kownie roko* 
wania, w  sprawie komunikacji rzecz* 
nej. T e  podw ójne rozm owy, jak Pan 
Minister słusznie zauważył, uzupeł 
mają się nawzajem. Z  drugiej stro* 
ny, dow odzą one, żc znajdujemy się 
na pewnej drodze d o  możliwie szyb* 
kiego porozumienia w  sprawi? za­
gadnień komunikacyjnych.

Ja ze swej strony również mam 
nadzieje, że zamierzone układy, dla 
których negocjowania delegację obu  
krajów zebrały się w  W arszawie, 
stworzą podstawy komunikacji ko* 
lejowej między obu  krajami i posłu* 
żą obustronnej wymianie towarowej 
oraz tranzytowi.

W ilno, 30. 4. (PAT) Ukazał się w 
Wilnie pierwszy numer litewskiego 
pisma „Aidas“  (Echo). W  artykule 
wstępnym p. t. „Nasze pierwsze sio* 
wo“  pismo podkreśla, ze ukazuje się 
w chwili normalizacji stosunków poi* 
sko*litewskich i bedzie dążyć do 
wzmocnienia nawiązanych stosunków 
między sąsiedzkimi narodami Polski i 
Litwy.

Pismo „Aidas“  ukazywać sie będzie 
dwa razy tygodniowo.

JÓ ZEF BIEN IASZ. 60

LE.ŚNE. WYGI
P O W I E Ś Ć .
(Ciąg dalszy).

Około południa rudy jeniec ujrzał z przeraże* 
niem dwu nadbiegających ludzi. Zbliżali się do sieci, 
krz-ycząc i wymachując rękami. Gdy podeszli do le* 
żącego kundla, ów leżał jak martwy; miał głuchą na* 
dzieję, że może tym sposobem uratuje kitę. Ale serce 
waliło mu jak młotem. Bał się, że teraz nastąpi coś 
straszliwego, gorszego, niż wszystko inne, co go 
spotkało kiedykolwiek w życiu. Poprzez przymknię* 
te szparki powiek śledził ostrożnie ślepiami ruchy 
dwułapych, zgadywał zamiary. Trząsł się jak w fe* 
brze, kiedy go macano po kudłach; oczekiwał, że la* 
da chwila usłyszy ogłuszający huk i poczuje piekący, 
okrojony ból.

Nie stało się nic podobnego. Ludzie naradzali 
się długo, co począć z tak nieoczekiwanym 
połowem, zastanawiali jak lis mógł z' "^ć się w sieć, 
zapuszczoną w wodę na ryby, dziwili się, zachu* 
dzili w głowę. Jak rybołówstwo rybołówstwem nie 
zdarzyło się nigdy n.c takiego. Żaden z ludzi nie 
miał się dowiedzieć tajemnicy nieszczęścia mikity. 
Tylko on jeden mógł to wyjaśnić, gdyby umiał mó* 
wić po ludzku.

Wyraźny pech Łaty sprawił, że w tak nieoczeki*

wany sposób dostał się żywcem w moc dwułapych 
wrogów....

XVII.
Futro, kita, łapy i cały kundel wraz ze sprytem 

i życiową mądrością był wart 30 złotych. Przynaj* 
mniej na tyle oszacował Łatę przedsiębiorca wę* 
drownej menażerii, kupując go na pokaz dla gapiów 
i ciekawej gawiedzi. Rybacy, którym leśny rabuś 
wpaui tak nieoczekiwanie w ręce, byli zadowoleni 
z transakcji j chętnie pozbyli się kundla, którego ja* 
koś nikt nie miał serca zabić. Dziki mieszkaniec la* 
sów, widz.any z daleka, wzbudzał w ludziach zbó* 
jeckie instynkty i chęć mordu; pochwycony i ogią* 
dany z bliska, miał wszelkie cechy człowieka, które* 
go spotkało wielkie nieszczęście. Posmutniał, załamał 
się wewnętrznie, jakby zgasł. Ze wspaniałego, rezo* 
lutnego zwierza, przeistoczył się w kudłaty kłębek, 
drżący na widok każdego. Siedząc w kącie klaty, 
przypominał człowieka, oczekującego wyroku śmier* 
ci. Zasługiwał na litość. Zachowywał się cicho, pa* 
trzył na wszystko obojętnie i zdawał się nad czymś 
rozmyślać.

Umieszczony w menażerii, Łata załamał się do 
reszty. Jego klata sąsiadowała z jednej strony z parą 
wilków, z drugiej z rodziną niedźwiedzi. Znał jed* 
nych i drugich z czasów swej wolności i panicznie 
się ich obawiał. W ilk był nieubłaganym wrogiem 
jego plemienia i groźnym prześladowcą, niedźwiedź 
wzbudzał lęk już samym swym wyglądem. Dalszych

sąsiadów nie znal. Miarkując po gniewnych pomiu* 
kach i basowych ^orykach, musiały to być potężne 
bestie, skoro pod wpływem wydawanych przez nie 
grzmotów, trzęsły się wątłe ściany klatek i w mena* 
żerii uciszało się z nagła.

Niejaką pociechą dla rudego księcia była duża 
klata, ustawiona naprzeciw, wraz z mieszkańcem!. 
Tu umieszczono dobrych znafomych z boru: parę 
młodych borsuków. Szczecinowaci cieszyli się niela* 
da względami u osobnika, rozdającego dwa razy 
dziennie żarcie. Człowiek, podchodzący do innych 
klat z groźbą w złych, urokliwych ocęach i z nieod* 
łącznym batem w ręku, traktował szczecinowatych 
wyjątkowo łaskawie. Na Jednego wołał Kubuś, na 
drugiego Maciuś Łata dostał przezwisko Smyk 
Tylko że wyniosły lis zachowywał zawsze pogardii* 
\vą obojętność zaiuwno na skrzek ludzki, wyrażają* 
cy się słowem smyk, jak i na przyjazne czy wrogie 
wykrzyki. Smyk! oznaczało dla Łafv zbliżanie się 
człowieka i porę żarcia, gdyż wtedy właśnie rzucano 
mu pod nos ochłap do spożycia. Nic więcej. Czło* 
wiek, próbujący pozyskać względy mikity, spotykał 
się zawsze z zimnymi, niedowierzającymi ślepiami.

Natomiast małe borsuki ustosunkowały się do 
człowieka zgoła inaczej. Na zawołanie Kubuś lub 
Maciuś, przybiegały żwawo do ludzkiej ręki, stawa* 
ły na tylnych łapach i mrucząc swoje hu*gu*gu! — 
dopominały się o mięso, które brały do pyska zgrab* 
nie i delikatnie, pożerając łapczywie, jak kot szper* 
kę i wyrażając cmokaniem zadowolenie. (C . d. n.).
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W A L N E  ZG R O M A D ZE N IE  KOM U 
N A LN Y C H  KAS OSZCZĘDN OŚCI 

W E LW OW IE.
24 b. m. odbyły się w sali Rady Miej 

skiej doroczne obiady delegatów Kos 
munalnych Kas Oszczędności z całej 
Małopolski przy udziale 82 delegatów 
Kas.

W  sprawozdaniu z działalności Zwią 
zku K. K. O. we Lwowie podkreślił 
prezes dr. Uhma, że rok ubiegły zaznas 
czył się pomyślnym rozwojem Kom. 
Kas Oszczędności, należących do tego 
Związku. Świadczy o  rym przede 
wszystkim wzrost wkładów oszczęds 
nościowych, wyrażający się sumą 23 
milionów złotych. W  szczególności 
wzrosły one w poszczególnych wojes 
WwJztwach o 6—15 pioc. stanu z począ 
tkiem 1937 r. i osiągnęły z jego końcem 
sumę zł. 242.640.000 — oraz dolarów 
2.317.500, zaś stan rachunków bieżąs 
cych wzrósł również o ca 10 proc. i 
osiągnął sumę zł. 12.584.000. Pod 
względem organizacyjnym sieć K. K.
O. na terenie Małopolski posiada na* 
stępujące placówki. 28 Kas miejskich, 
63 powiatowych, 2 międzykomunalne, 
8 oddziałów i 10 zakładów zastawni* 
czych K. K. O. Współpracująca ze 
Związkiem Cal. Kasa Oszczędności 
reorganizuje się równocześnie w Cen* 
tralną Małopolską Kasę Oszczędności. 
Działalność kredytowa K. K. O. wyra* 
ża się sumą 242 mil., z czego na poży* 
czki wekslowe przypada zł. 78 m il, i 
na pożyczki hipoteczne zł. 78 mil.

Zgromadzenie przyjęło do zatwier* 
dzającej wiadomości powyższe sprawo 
zdanie oraz zamknięcie rachunków 
Związku, na podstawie referatu Korni* 
sjj Rewizyjnej, po czym dyr. Leonard 
Makowski, dyr, Gal. Kasy Oszczędno* 
ści wygłosił referat o  planach współpra 
cy Centr. Małop. Kasy Oszczędności 
z Komunalnymi Kasami Oszczędności.

Kronika gospodarcza. '
Przepisy dewizowe ważne dla emi* 

grantów. Zdarzają się wypadki zgła* 
szania się emigrantów do biura Portu 
w ego w Gdyni z prośbą o wyrobieni 
zezwolenia na wywóz pieniędzy. W  
związku z tym Syndykat Emigracyjny 
zawiadamia, że w powyższych wypad* 
kach cała gotówka, na którą nie ma się 
zezwolenia Komisji Dewizowej, pozo* 
staje na rachunku zablokowanym Em* 
granci mogą starać się o uzyskanie 
tych pieniędzy dopiero po przvjeździe 
do kraju przeznaczenia W nioski o ze* 
Zwolenie na wywóz nadwyżek pienięż* 
nych trzeba składać dużo wcześniej 
(n. p. na miesiąc przed wyjazdem), 
aby Komisja Dewizowa uzasadniony 
wniosek mogła rozpatrzyć i wydać de* 
cyzję. Dotyczy to również weksli, ksią 
żeczek oszczędnościowych, akcyi, pa* 
pierów wartościowych itp.

Ogłoszenia urzedowe.
LICYT \CTE-

I. Km. 637/37, V . E. 547/37. Obwieszczę, 
r ie  o  licytacji nieruchomości. Komornik 
"Sądiu grodzkiego w Stanisławowie rewiru I. 
Lucjan. Fortuna, mający kancelarię w Stani* 
sławowit ul. EWwedersfka Nr. 5 na podsta­
wie art. 676 i 679 kpc podaje d o  publicznej 
wiadomości, że „n i? 1 czerwca 1938 o  go* 
dżinie 9>tej w Sądzie grodzkim w Staniała* 
wowie sala Nr. 37 na żądanie Miejsk. Kom. 
Kasy Oszczędn. w  Stanisławowie odibędzie 
się sprzedaż w drodze publicznego przetar* 
gu należącej d o  dłużniczki Firmy .JL* >-ar- 
n o“ Sp. Akc. Fabryka Czekolady i CukTÓw 
deserowych w Stan'sława\yie, nieruchom o 
ści ob j. whl. 5591 ks. gr. gm. 1 at_ Staniała* 
wów, słd i dającej się z pbud. Ik. 944/3, na 
której pobudow any jest budynek fabryczny 
z  przynależnościami. Nieruchomość n a  u* 
rządzoną księgę hipoteczną pn \  Sądzie 
okręgowym w  .Stanisławowie Nierucho* 
mość oszacowana została a to : budynek fa­
bryczny wraz z parcelą murcm i parkanem 
na kwot» 46.692 zł. 80 gr. zaś mauzyny fa* 
bryczao na kwotę 18.552 zł. 20 gr. Nieni* 
chom ość oszacowana została na sumę zł. 
65.245, cena zaś wywołania wynosi złotych 
48.933 groszy 75. Przystępujący d o  prze* 
targu cbowiązany jest złożyć rękojmię 
w wysokości złotych 6.524 groszy 50. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo 
Sy takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych zistytucyj, w 
których w olno umieszczać fundusze małą. 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki lkytacyjne, 0  He do* 
uaitkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podam, d o  wiadomości warunki od* 
m«e une. Prawa osób trzecich nie będą prze* 
szkodą do licytacji i  przysądzenia własno­

ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeL 
osoby n przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dow odu, że wniosły pow ództw o o 
zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji, że uzyskały postanowienie wła* 
ściwego Sądu, nakazujące zawieszenie egze. 
kucji. W  ciągu ostatn 2 tygodni przie 1 licy, 
tacją w olno oglądać nieruchomość w dni 
powszednie od  gudzimy 8*ej d o  18-ej, akta 
zaś postępowania egzekucyjnego można 
przeglądać w  Sądzie grodzkim w Stanisla* 
wowie Oddział V . w godlzinaah urzędo­
wych.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I.
Stanisławów, 27 kwietnia 1938. 1330K

Km. 92/36. Obwieszczenie o licytacji nie* 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Potoku Złotym  Władysław Fornal, mający 
kancelarię w Potoku Złotym na podstaw i-e 
art. 676 i 679 kpc. podaje do  publicznej 
wiadomości, że dnia 15 czerwca 1938 o go* 
dżinie 10*ej 'w Sądzie grodzkim w Potoku 
Złotym  odbędzie się sprzedaż w drodze 
publicznego przetargu należącej do dłużni* 
ka Władysława Czaykowskiego w Sokulcu 
nieruchomość obj. whl. 462 ks gr. dla wię­
kszych posiadł, prow. przy Sądzie okręgo* 
wym w  Czortkowie tj. majętność Sok ulec
0 obszarze łączny m 179 ha. 71 a. 57 m kw., 
w tym reli 115 ha. 57 a. 73 m kw., lasu 
4b ha. 50 a. 35 m kw., łąk, ogrodów , past* 
wisk i innych 17 ha. 35 a. 25 m kw. wraz 
z budynkami mieszkalnymi, gospodarskimi, 
inwentarzem żywym i martwym oraz zie* 
miopłodami. Nieruchomość oszacowana zo* 
stała na sumę zł. 328.224 gr. 72, cena zaś 
wywołania wynosi zł. 246.168 gr 54. Przystę­
pujący do przetargu obowiązany jest zło* 
żyć rękojmią w wysokości zł. 32.822 gr. 47. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo 
w takich papierach w actoścow ych bądź 
książeczkach wkładkowych imstytucyj. w 
których wolno umieszczać fundusze małe* 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w  wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
u stawowe warunki licytacyjne, o  ile. do* 
datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości w trunki od* 
mienne. Prawa osób  trzecich nie będą prze* 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno­
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęcierr przetargu nie 
złożą dow odu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub jej części od  
egzekucji, ze uzyskały postanowienie wła* 
ściwego Sądu, nakazuiące zawieszenie egzei 
kucji. W  ciągu ostatn. 2 tygodni przed licy* 
tacją w olno oglądać nieruchomości w dni 
powszednie od  godziny 8*ej do  18-ej, akta 
zaś po stępowania egzekucyjnego można 
przeglądać w Sądzie grodzkim w Potoku 
Zło*ym *ala Nr. 6.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Potołs Z łoty , 25 kwietnia 1938 1329K

Km. 162/38. Obwieszczenie o licytacji ru* 
chomiości. Komornik Sądu grodzkiego w
1 łuutem Antoni Paclawsfci, mający kancela­
rię w! Tłustem, ul. Piłsudskiego N r 87 na 
pod!staw:e art. 602 kpc. podaje d o  publicz* 
nej wiadomości że dnia 25 maja 1938 o  
godlz. 12*ej w Tłustem mieście na targu od* 
będzie się l*sza licytacja ruchomości, nale­
żących do Konrada Władysława de Oeden* 
burga Geringera, właśc. dóbr M ilówce, 
składających się z 1 wózka wyjazdowego,
1 pow ozu wyjazdowego, oszacowanych na 
łączną sumę zł. 650. Ruchomości można 
oglądać w  dniu licytacji w miejscu i czasie 
wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Tłuste, 28 kwietnia 1938. 1328K

VI. Km. 2230/37, 375, 432, 634 i 728/38. 
Obwieszczenie o licytacji ruchomości. Ko* 
morniik Sądu grodzkiego miejskiego Rew. 
VI. we Lwowie, Władysław Łowicki na 
podstawie art. 602 kpc. podaje d o  publicz* 
nej w edom ości, że dma 6 maja 1938 r. o 
godz. 9.20 we Lwowie, ul. Kubkowa 30, o 
godz. 9.30 ul. Kubkowa 55, o godz. 9.50 
przy ul. Kłuszyńskiej 3, o godz. 10.30 przy 
ul. św. Piotra 19a, odbędżie się licytacja 
ruchomości, składając ych się z urządzeń 
dom owych i auta. Ruchomości można oglą* 
dać w dniu licytacji w miejscu i czasie wy* 
żej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru VI.

Lwów, 30 kwietnia 1938. 1325K

III. Km. 702/38. Obwieszczenie. Komor* 
nik Sądu grodzkiego miejskiego we Lwo* 
wie 'Rewiru III. z siedzibą urzędową przy 
ul. Janowskiej 50 na zasadzie art 602 kpc. 
obw  eszcza, że w dniu 6 maja 1938 o g o , 
dżinie 15-tej po p oł odbędzie się licytacja 
publiczna ruchomości, należących do dłuż* 
nćka w mieszkaniu — lokalu we Lwiow.e, 
przy ul. Gródeckiej 2, urządzenie dom owe, 
fortepian, kasy wertheimowskie, maszyna 
do Dioania, oszacowanych na łączną sumę 
zł. 2830, które można oglądać w diniiu li* 
cytacji w miejscu sprzedaży w  czasie wyżej 
oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru III.

Lwów, 26 kwietnia 1938. 1326K

Km. 240/38. Obwiea-czenie o  licytaoji ru* 
chomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Zbarażu Apolinary H erzog w Zbarażu przy 
ulicy,3*go M aja Nr. 1 na podstawie art. 602 
kpc. podaje d o  publicznej wiadomości, że 
dnia 10 maja 1938 r. o godz 9.30 w Ka-puś- 
cińcach, a o  godzinie 10.30 w Zarudeozku 
odbędzie się l*sza licytacja ruchomości, na* 
leżących do Mikołaja Mazura i Sylwestra 
Korczyńskiego s. Antoniego i A nny z Dra* 
eanów Korczyńskiej, składających się w 
Kapuścińcach u Mikołaja Mazura s. Anto* 
niego z 500 kg. pszenicy w  spichlerzu, 400 
kg. jęczmienia, 500 kg. owsa, 6 kóp żyta w

kopach, 1 wieprz roczny biały, 1 loszka 
biała 4-miesięczna, 1 kierat z  maszyną, w 
Zarudeczku u Sylwestra i A nny z  Draga* 
nów  Korczyńskich 400 kg. pszenicy w 
spichlerzu. 600 kg. jęczmienia, 300 kg. owsa, 
3 prosiąt białych po 2 miesiące, 1 wieprz 
biały 6*cio miesięczny, 1 locha roczna biała,
I cielę czerwone — byczdk 4*miesięcznv, 1 
łoszę gniade 6*miesięczne, 1 łoszyca gniada 
1-roczna i 1 kierat z maszyną, oszacowa* 
nych na łączną sumą 1.580 zł. Ruchomości 
można oglądać w dniu licytacji w miejscu 
i czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Zbaraż, 25 kwietnia 1938. 1327K

Km. 323/38. W  sprawie egzekucyjnej 
Gminy Mościska. Obwieszczeni*: o licytacji 
ruchomości. Komornik Siada eiodfckiego w 
Muściskaeh Józef Lech, mający kancelarię 
w Mościskach, ul. Piłsudskiego Nr. 48o na 
podstawie art. 602 kpc. pudaje do publicz* 
nej wiadomości', że dnia 13 ma,a 1938 r o 
godz. 9*ej w Mościskach i dfcęckic się 1-j.a 
licytacja ruchomości, należących do dłuż* 
nitka ini. Henryka Ctupki w Mościskach, 
Okładających się z 2 krów czamo*biaie, 
43.000 cegieł wypalonych i 5.000 *ztuk da. 
chówek wypalonych, oszacowanych na łą­
czną sumę zł. 2550. Ruchomości modna 
oglądać w dniu licytacji w miejscu i czasie 
wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu G rodzk'ego.
Mościska, 26 kwietnia 1938. 1323K

Km. 292/38. W  sprawie egzek Markusa 
Bucha w Sułkowszczyźnie Obwii sączenie
0 licytacji ruchomości. Komornik Sądu 
grodzkiego w Mościskach Józef Lech, ma* 
jący kancelarię w Mościskach, przy uł. Pił* 
sudśkiego Nr. 496 na podstawie, art. 602 kpc 
poidlaje do  publicznej wiadomości, że dnia
II maja 1938 o godz. 10*ej w Starzawie 
odbędzie się l*sza licytacja ruchomości, na­
leżących do dłużn'ka Dra Jana Gwalberta 
Pawlikowskiego1 w Starzawie, składających 
się z 7 sztuk krów rasowych maści czarno, 
białej, oszacowanych na łączną sumę zł. 
2.800. Ruchomości można uglądać w  dn u 
licytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczo* 
nym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Mościska, 26 kwietnia 1938. 1322K

III. Km. 81, 1597/38 Obwieszczenie. Wie* 
rzyciel: 1) Fundusz LTbezpieczenia Emeryt. 
Pracown. Umysłowych Lwów, 2) Gałicyj* 
ska Kasa Oszczędności we Lwowie. LMuż* 
nik: Dr. Adam Majewski w Czam oszowi- 
cadi p. Barszczowice. Komornik Sądu 
grodzkiego miejskiego we Lwowie, Rewiru
III. urzędujący we, Lwowie, przy ul. Janów* 
skiej 50 na zasadzie art. 679 kpc obwiesz* 
cza, że w dniu 9 czerwca 1938 >di godziny 
11 prrodpoł. w sali r zpraw Oddz. I. drzwi 
Nr, 79 Sąria grod-k -.zg a utJsMeec. w* 
Lwowie ul. Sądowa 7 odbędzie się II. 
sprzedaż z publicznej licytacji nieruchomo* 
ści obj. whl. 1176/11. ks. gr. rnn. m. Lwowa, 
składrjącej się z parceli bud, 6633 o  obsza, 
rze 241 sążni kw., oraz grunt 4452 o  ob ­
szarze 582 sążni kw., na których znajduje 
się budynek jednopiętrowy, murowany, 
mieszkalny i dom  parterowy, gospodarczy, 
oraz ogród przy ul. Świętokrzyskiej lla  
powiecie lwowskim w ojew ództw e, lwów* 
skim, obejmującej powierzchni łącznie 823 
sążni kw., która stanowi własność Dra AJa* 
ma Majewskiego. Nieruchomość ta ma u* 
rządzoną księgę hipoteczną w Sądz:e okrę* 
guwym we Lwowie. Powyższa nierucho­
mość zoetała oszacowana na sumę 54.964 zł. 
Sprzedaż zaś rozpocznie się od :eny wy* 
wołania tj. od  kwoty 36.642 zł. 67 gr. L'cy* 
tant przystępujący do przetargu powinien 
złożyć rękojmię w gotowiźnie w  kwo* 
cie 5.496 zł. 40 gr. albo w takich pap. wart. 
bądź książeczkach wkładkowych instytucyj, 
w których w olno umieszczać fundusze ma* 
łoletmch i że pap. wart. przyjęte będą w 
wartości 3/4 cz. ceny giełdowej. Przy bcyta* 
cji będą zachowane ustawowe warunki li* 
cyratyjne o ile dodatkowym publicznym 
obwieszczeniem nie będą podane do wia* 
dc m ci ci warunki odmienne, że prawa osób 
trzecich nie będą przeszkodą do- licytacji
1 przysądzenia własności na rzecz nabywcy 
bez zastrzeżeń, jeżeli osoby  te przed rc.-z- 
poczęrem  przetargu nie złożą dow odu, żc 
wniosły pow odztw o o zwolnienie nieru* 
chomości lub jej częśd od egzekucji i że 
uzyskały postanowienie właściwego Sądu 
nakazujące zawieszenie egzekucji, Ze w cią* 
gu ostatnich 2»ch tygodni przed licytacją 
wol* o  oglądać nieruchomość w dlni pow* 
sziedmie od godziny 8*mej d o  15*tej, akta 
zaś posteoowania egzekucyjnego można 
przeglądać w sekretariacie wyżej wymie­
nionego Sądu.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru III.

Lwów, 23 marca 1938. 1324K

RO ZM A ITE.
Prez. 5477/38. Edykt. Sąd grodzki w Tu* 

chowie odnowił zaginione wskutek wy, 
padków wojennych całe wykazy hipoteczne 
księgi gruntowej dla gminy katastralnej 
Golanka, oznaczone liczbami od  2 do 124, 
zaś Sąd grodzki w Mielcu odnowił zagi­
nione wykazy hipoteczne księgi grunt. ćHa 
gminy k at Otałęż, oznaczone lics bam. 
od  1 -  110 i od 344 do 452. -  
Te odnowione wykazy hipoteczne wchodrą 
w  życie dnia 6 maja 1938 r. O d  tego dnia 
nabycie, przeniesienie lub zniesienie n o ­
wych praw własności, praw zastawu i in* 
nych nowych praw hipotecznych, może na* 
stąpić jedynie przez wpis do tychże odno* 
wionych wykazów h potccznvch. Celem a* 
stalenia pow yż wyliczonych wykazów hi­
potecznych, wdraża się postępowanie w 
myśl § 21 ustawy z dnia 25 Lipca 1871 r. 
L. 96 austr. Dz. u. p. i wzywa się: a) o®o<

by, które na podstawie prawa nabytego 
przed dlniem 6 maja 1938 r. żądają zmiany 
wpisów prawa własności lub pos.adan a, 
bez względu na to, czy zmiana ma nastąpi- 
przez odpisanie, dopisanie Lub przypisanie, 
przez sprostowanie oznaczenia nieruch »mo* 
ści lub też w inny sposób, b) osoby, jktóre 
już przed dniem 6 maja 1938 r. nabyły 
na nieruchomościach pow yż wymienionymi 
wykazami hipotecznymi objętych, lub też 
na ich częściach prawa zastawu, n-adzasta* 
wu, służebności, albo inne prawa nadające 
się do wpisu hipotecznego, o ile te prawa 
powinny być wpisane jako należące do 
dawnego stanu ciężarów, a dotąd nie zo* 
stały wpisane, ażeby do dnia 6 sierpnia 1938 
r. włącznie w Sądzie grodzkim w Tuchowie 
co d o  gminy kat. Golaraka a w Sądzie 
grodzkim w Mielcu co >dlc gminy kat. Ora* 
łęż, w których odnow ione wykazy hiipo* 
teczne można przejrzeć, zgłosiły swe rosz* 
czenia, inaczej bo-wiem roszczeń tych aie 
m oinaby już dochodzić przeciw osobom  
trzecim, które nabyły prawa hipoteczne w 
dobrej wierze, na zasadzie wpisów aieza* 
czepionych Zgłoszenia konieczne są także 
wtedy, gdy zgłosić się mające prawa są wi» 
doczne z  rozstrzygnięcia sądowego, albo 
gdy o  nie toczy się postępowanie sądowe. 
Przywrócenie do poprzedniego stanu z po­
wodu zaniedbania t. rmina edyktałnego, 
lub przedłużenie tegu terminu dla p >szcze* 
gólnych stron jtst niedopuszczalne.

Sąd Apelacyjny Wydział II.
W  Krakowie, cmia 26 kwietnia 1938 r 1309

OGŁOSZENIA PRYWATNE.

1. OGŁOSZENIE. 
LIKW IDATORZY AKCYJNEGO B A N ­
KU ZW IĄZKOW EGO S A . we Lwowie 

w likwidacji
zwołują niniejszym Nadzwyczajne Walne 
Zgromadzenie akcjonariuszy, które: się o d ­
będzie dnia 22 maja 1938 o  godzinie 9 rano 
w biurze Dra Brunona Littmana we Lwo* 
wie, ul. R  'tnanoY/icza L. 11 z następują* 
cym porządkiem obrad1: 1) Zatwierdzeń.c
bilansów i rachunków strat i zysków za 
lata 1927— 1937 i udzielenie absolutorium 
władzom spółki. 2) Odwołanie i w ybór li* 
kwiidatorów i członków Komisji rewizyjnej. 
3) Wnioski. Akcjonariusze chcący w ia ć  
udział w Walnym Zgromadzeniu winni z ło ­
żyć akcje w biurze likwidatora Dra Bru* 
nona Littmana najpóźniej na 7 dni przed 
terminem Walnego Zgromad :erua w C-hr 
uzyskania kart uczestnictwa. 1281

We Lwowie, dnia 24 kwietna 1933.
Dr Bruno Littman. ( —) Tadeusz Wierzej* 

ski mp.

LW  I I / l—976/38.
OGŁOSZENIE.

Zarząd Miejski w król. stoł. micsc * Lwo* 
wie zawiadamia, ie  podczas odbytego w 
dniu 1 kwietni? 1938 r. losowania skon* 
wertowanych oibligacyj pożyczek miejskich, 
wylosowano następujące numery:

I. 4% POŻYCZKI KONWERSYJNEJ 
KRÓL. STOŁ. M. LW O W A Z R. 1925 

Seria A  po 1,575 zlotycb-
Nr. 145 Im) 464 537 592 754 786 

Seria B po 785 złotych.
Nr. 18 47 99 261 376 524 628

Seria C po 155 złotych.
Nr. 12 86 726 33 /  55 1 559 567 586 *23 

659 1(795 1209 1263 1481 1882 1914 2P35
2172 2200 2259 2631 2698

Seria D  po 30 złotvch.
Nr. 223 567 7081 1068 1191 1353 1582 1441 

1672 1791 1848 1878 1901 1980 2060 208+ 
2247 2282 2497 2577 2746 2748

II. 4% POŻYCZKI KONWERSYJNEJ 
K R u l-  STOŁ M. L W O W A  Z R. 1925 

Seria I po 1.575 złotych.
Nr. 207 241 399

Seria II. po 785 złotych.
Nr. 64 72 144 415 669 690

Seria III. Po- 315 złotych.
Nr. 416 443 7H 854 877 921 971 972 1135 

Seria IV., po 155 złotych.
Nr 24j 258 280 426 468 497 512 752 758 

946 980 1196 1223 1248 1283 1377 1393 1412 
1499 1506 1508 1611 1655 16b9 1804 15.16 
1946 2012 2013 2058 2271 2338 2354 1475 
2910 2958 3046 3075 3848 3853 4010 4080 
4138 4204 4211 4290 4324

Seria V. p« 75 złoty,b
Nr 5 236 282 667 677 682 743 950 956 

1053 1254 1305 1453 1483 1614
Seria 'VI. po 30 złoty .;b

Nr. 5 22 47 103 118 139 293 524 398 556 
580 623 645 648 710 780 924 1008 1052 1073 
'.090 1153 *164 1257 1309 1380 1485 1491
1517 1607 1617 1681 1686 1757 1523 1843
1889 1919 2024 2044 2074 21S8 22*7 2 535
2362 2380 2395 2431 2441 2497 2510 2519
2608 2711 2719 2844 7853 2895 2937 3060
3061 3084 3085 31 iS 3158 3159 3294 3295
3356 3359 3452 3467 3-552 3562 3o08 361.1
3731 3855 3957 39oC> 3977 4043 4117 4137
4185 4331 4335 4369 4549 4552 4575 4583
+692 4858 4939 4964 5289 5331 53+1 

Seria VII. po 15 złotych.
N r 26 i8  89 506 514 604 616 987 1193

12:3 1236 1241 1260 1274 ’ 327 1385 1505
1861 1896 2042 2140 2221 2319 250e

W ylosowane obligacje wypłacane będą w 
Kasie Miejskiej w  nominalnej wartości, p o ­
cząwszy od  dlnia 1 liipca 1938 ^roku. Z  
dniem ołatności kapitału u taje dalsze opro* 
cemowanie obligacy 1. a kupony zreauzc * 
want po terminie .płatności1 wylosowanej 
obligacji będą z kapitału potrącone.

We Lwowie, dnia 25 kwietnia 1938 r.
Zarząd Miejski w I ról stoł. m. Lwowie 

Prezydent miama 
Dr. Stanisław Ostrowski w. r. 1315

Redaktor nim lay 1 eydamtt Aleksander WareóskL Redaktor odpowiedzialny Witold Majewski. Z druk. „Słowa PoL" Lwów, Zlmorowicza 15.


